
Gedz, Bali
tyle niepotrzebnych słów miedzy nami
a dobrze wiemy, że też potrafią ranić 
przecież nie chcemy się od siebie oddalić
a nić porozumienia zaczyna się palić
marzy mi się trip z tobą gdzieś na Bali
by zapomnieć o tym, co znaczymy dla nich
bo chyba oboje mamy dosyć granic
ja zabiorę cie wyżej, mówią mi Gagarin

twój charakter niesie złote serce
całe szczęście działaś na mnie tak jak persen
też możesz oczekiwać tego ode mnie 
będę dla ciebie jak Houston

miedzy nami ciągłe burze i wyładowania
znowu walczymy o pokój tak jak Kofi Anaa
chciałbym zniknąć z tobą w końcu gdzieś na dłużej mała
będę dla ciebie jak xanax

lot jak przez bermudzki trójkąt
znikniemy im z widoku
będę twoja przepustką na opuszczenie bloku
zanim będzie za późno
daj mi zaufania wotum
przestań martwić się o jutro
a ja przyniosę ci spokój

jeśli masz trochę czasu
możemy polatać
niebo nie jest limitem
wcale nie musimy wracać
jeśli masz dosyć świata
mam rezerwacje w NASA
i przepis na to jak nie myśleć o zyskach i stratach
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w głowie rodeo jak Travis
myślę o rzeczach, których nie da się naprawić
ty chciałabyś móc się bawić
ale od rana tylko sprawy, sprawy, sprawy
za bardzo weszło w nawyk nam
wrzuć samolotowy, zdejmij problemy z głowy
powiedz: po co nam ten pęd?
pytasz: kiedy będę gotowy?
bo jedyne czego teraz chcę to znaleźć zen a wciąż 
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